
El ¿ bie ta Kwa œ nik

Na uczy cie l skie Ko le gium Jê zy ków Ob cych
w Ra do miu – dwa dzie œcia lat minê³o...

Na uka w szkołach po win na być pro wa dzo na w taki spo sób,
aby ucz nio wie uwa ża li ją za cen ny dar, a nie za cię ż ki obo wiązek.

Al bert Ein ste in

Patrząc na wiek wie lu sza co w nych szkół i ucze l ni
wy ższych, mających za sobą wie lo le t nią tra dy cję,
mo ż na by po wie dzieć, że dwa dzie ścia lat dla ist nie -
nia szkoły to jak oka m g nie nie. Patrząc jed nak na
wiek człowie ka, dwie de ka dy to okres długi na tyle,
aby osiągnąć wie le, zgro ma dzić wie dzę i cen ne do -
świa d cze nie. Od po wiedź na py ta nie, czy dwa dzie -
ścia lat to długo czy kró t ko, z pe w no ścią jest kwe stią
względną. W przy pa d ku Na uczy ciel skie go Ko le -
gium Ję zy ków Ob cych w Ra do miu, któ re w tym
roku ob cho dzi ju bi le usz dwu dzie sto le cia, z pe w no -
ścią nie jest to czas stra co ny. 

Kie dy szkoła po wsta wała w roku 1990 jako jed no
z 54 two rzo nych wte dy ko le giów, w skro mnych wa -
run kach lo ka lo wych i z nie wielką liczbą stu den tów, 
z ze rową bazą bi b lio teczną, nikt nie przy pu sz czał,
że sta nie się ona główną i przez czas ja kiś je dyną
w re gio nie in sty tucją kształcącą na uczy cie li ję zy -
ków an gie l skie go i nie mie c kie go, mieszczącą się
w prze stron nym i świe t nie wy po sa żo nym bu dynku, 
z bi b lio teką prze kra czającą ponad 14 000 wo lu mi -
nów, kształcącą w obu se kcjach ję zy ko wych na ka ż -
dym roku około 200 stu den tów. Od roku 1990 szkołę
uko ń czyło 1511 ab so l wen tów, z któ rych wię kszość
pod jęła stu dia filo lo gi cz ne dru gie go sto p nia, a na wet
stu dia do kto ran c kie; trud no też zna leźć szkołę w na -
szym re gio nie, gdzie nie pra co wa li by ab so l wen ci ko -
le gium. Nie ma za tem prze sa dy w stwier dze niu, że
szkoła ta z su kce sem przy go to wu je przyszłych na -
uczy cie li, jest dro go wska zem na za wo do wej dro dze
dla wie lu młodych lu dzi i wy po sa ża ich w so lid ny za -
sób wie dzy i do świa d czeń, któ re dają im szan se od -
na le zie nia się na tak trud nym dziś ryn ku pra cy.

Co z³o¿y³o siê na ten su kces?

Dzi sie j szy wi ze ru nek szkoły jako do brej i efe k -
ty w nej pla ców ki to splot ró ż no rod nych czyn -

ników, współdziałających i wza je m nie się uzu -
pełniających.

Początko wo dy re kto rem ko le gium był mgr
Ma riusz Nor be r czak, a od roku 2000 pla ców ka kie -
ro wa na jest przez mgr. Je rze go Kwia t ko wskie go.

Ko le gium nie mogłoby działać spra w nie bez
wspa r cia fi nan so we go i na uko we go. Przez pie r wsze 
dzie sięć lat ko le gium pod le gało Ku ra to rium
Oświa ty w Ra do miu, a od wrze ś nia 2000 or ga nem
pro wadzącym NKJO jest Sa morząd Wo je wó dz twa
Mazo wie c kie go. Fi nan so we wspa r cie ze stro ny sa -
morządu przy czy niło się do roz wo ju po ten cjału
szkoły. Obe c nie ko le gium wy po sa żo ne jest we
wszy stkie nie zbęd ne i naj no wsze tech nolo gi cz nie
po mo ce dy da kty cz ne: sale kom pu te ro we z do stę -
pem do In ter ne tu, ta b li ce in ter akty w ne, rzu t ni ki
mul time dia l ne. No wo cze ś nie działająca bi b lio te ka
ko le gium jest naj le piej wy po sa żoną bi b lio teką w re -
gio nie w po zy cje an glo języ cz ne i nie miec koję zycz -
ne. W księ go z bio rze zna j dują się nie ty l ko pod rę cz -
ni ki do na uki ję zy ków i me to dy ki na ucza nia, ale
rów nież li te ra tu ra pię k na, cza so pi s ma spe cja li stycz -
ne i uni ka l ne na ryn ku pol skim pe rio dy ki, np. „The
We ekly Te le graph” czy „Time”. Ko le gium po sia da
też świe t nie wy po sa żoną fi l mo te kę. Zbio ry bib lio te -
cz ne są sta le aktu ali zo wa ne, co daje stu den tom mo -
ż li wość bieżącego kon ta ktu z no wo ścia mi wyda w -
ni czy mi, do sta r czając im jed no cze ś nie naj no wszej
wie dzy z za kre su ku l tu ry kra jów nie miec koję zycz -
nych i an glo języ cz nych oraz naj no wszych ten den -
cji w na ucza niu.

Nad za cho wa niem od po wied nich stan dar dów
na ucza nia czu wa Uni we r sy tet Wa r sza wski, któ ry
spra wu je opie kę na ukową nad NKJO. W sekcji ję -
zy ka an gie l skie go opie kę tę spra wu je prof. zw. dr
hab. Han na Ko mo ro wska, a w se kcji ję zy ka nie miec -
kie go – prof. zw. dr hab. Jó zef Wi kto ro wicz.
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Szko³a otwa r tych drzwi

Wspa r cie fi nan so we i na uko we spra wiło, że ko le -
gium mogło stać się pla cówką otwartą i an ga żo wać
się w ró ż ne pro je kty edu ka cy j ne oraz ró ż ne fo r my
współpra cy z in ny mi ko le gia mi bądź in sty tu cja mi,
jak rów nież in te gro wać lo ka l ne śro do wi sko na uczy -
cie li ję zy ków nie mie c kie go i angielskiego.

• Za po bie ga nie bez ro bo ciu
Ko le gium stwo rzyło w re gio nie ra do m skim wie lu

na uczy cie lom za gro żo nym utratą pra cy mo ż li wość
prze kwali fiko wa nia się po przez zdo by cie upra w nień 
do na ucza nia ję zy ka an gie l skie go lub nie mie c kie go
w tra kcie stu diów w try bie wie czo ro wym.

• Współpra ca z par t ne ra mi zew nę trz ny mi
– dzie le nie się dobrą pra ktyką

Przez ki l ka lat ko le gium ra do m skie wraz z in -
ny mi ko le gia mi pod le gającymi UW akty w nie
ucze st ni czyło w pro gra mie współpra cy mię dzyu -
czel nia nej TEMPUS, któ ry umo ż li wił na uczy cie -
lom zdo by wa nie do świa d czeń po przez kon ta kty
z nau czy cie la mi i ucze l nia mi w in nych kra jach eu -
ro pe j skich oraz za owo co wał wy pra co wa niem cen -
nych ma te riałów dy da kty cz nych, wyko rzy sty wa -
nych obe c nie przez na uczy cie li i stu den tów.
W ra mach współpra cy z Bri tish Co un cil stwo rzo -
ne zo stały do stę p ne obe c nie w bi b lio te ce ma te riały
do tyczące wie dzy ku l tu ro wej (Bri tish Stu dies We b -
pa ges), orga ni zo wa ne są rów nież wa r szta ty i se mi -
na ria dla na uczy cie li, jak np. se mi na rium in ter kul -
turo we „Rola et no gra fii w na ucza niu ku l tu ry”,
któ re odbyło się w Ka zi mie rzu w roku 2007. Na -
uczy cie le ko rzy stają też z ró ż no rod nych form do -
sko na le nia, np. w ra mach pro gra mów eu ro pe j -
skich FRSE – Co me nius czy Arion.

Wię kszość na uczy cie li na le ży do or ga ni za cji
sku piających na uczy cie li ję zy ka nie mie c kie go (Sto -
wa rzy sze nie Na uczy cie li Ję zy ka Nie mie c kie go
z sie dzibą w ko le gium) oraz an gie l skie go IATEFL
Pol ska, któ re pro mują akty w ność i kre a ty w ność.
IATEFL or ga ni zu je co ro cz nie trzy dnio we mię dzy -
naro do we kon fe ren cje dla na uczy cie li, po świę co ne
dzie le niu się do świa d cze niem w sze ro ko ro zu mia -
nej pra cy dy da kty cz nej. Trzy na sta z ko lei kon fe ren -
cja, w któ rej udział wzięło około 1000 osób, odbyła
się w Ra do miu we wrze ś niu roku 2004, a jej orga -
niza to ra mi byli pra co w ni cy stu dium ję zy ków ob -
cych Poli te ch ni ki Radomskiej oraz nauczyciele
NKJO.

W roku 2009 na uczy cie le NKJO zor gani zo wa li
w ra mach IA TE FL -a kon fe ren cję pt. „Cu l tu re
Lane”, do tyczącą me to dy ki na ucza nia oraz roli ku l -
tu ry w na ucza niu ję zy ka ob ce go. Pre le gen ta mi byli
spe cja li ści nie ty l ko z Pol ski, ale rów nież za pro sze ni 

z in nych kra jów wy bi t ni go ście. Ogro m nie wa ż nym
aspe ktem oby d wu kon fe ren cji było czyn ne zaan ga -
żo wa nie stu den tów ko le gium, któ rzy po ma ga li
przy or ga ni za cji, prze bie gu kon fe ren cji oraz sami
ucze st ni czy li w wy bra nych przez siebie wa r sz ta -
tach. 

Ko le gium sta ra się rów nież o in te gro wa nie śro -
do wi ska na uczy cie li ję zy ków ob cych. W tym celu
na uczy cie le obu se kcji or ga ni zują wa r szta ty dla na -
uczy cie li za tru d nio nych w szkołach w re gio nie.
Przykładem ta kich szko leń były wa r szta ty „Na sze
mo c ne stro ny”, w tra kcie któ rych ka ż dy chę t ny,
akty w nie działający na uczy ciel mógł po dzie lić się
swo i mi do świa dcze nia mi i spostrzeżeniami.

• Wy mia na stu den cka
Z ini cja ty wy sa morządu stu den tów sla wi sty ki

(Uni wer sy te tu Ru hry w Bo chum), we współpra cy
z NKJO w Ra do miu, w roku 2003/2004 prze pro wa -
dzo na zo stała przez gru pę „Bo chum – Ra dom”
obu stron na wy mia na stu den cka na te mat: „Za wo -
do we per spe kty wy młodych pol skich ge r ma ni stów
oraz młodych nie mie c kich po lo ni stów”. W tra kcie
tej współpra cy stu den ci zy ska li oka zję, by przy j rzeć
się pra cy ró ż nych branż za wo do wych oraz po dys -
ku to wać z fa cho w ca mi o swo ich przyszłych mo ż li -
wo ściach za wo do wych. Pro gram wy mia ny umo ż li -
wił biorącym w nim udział uzu pełnie nie ich
aka demi c kie go wy kształce nia pra kty cz ny mi do -
świa dcze nia mi oraz omó wie niem mo ż li wych per -
spe ktyw za wo do wych. Isto t nym ce lem była rów nież 
po pra wa zna jo mo ści ję zy ka ob ce go oraz utwo rze -
nie sie ci pro fe sjo nal nych kon ta któw.

Ko le gium jako pla ców ka oświa to wa akty w nie
współdziała z wie lo ma in ny mi in sty tu cja mi, np.
z MO P S -em, do ma mi dzie cka czy stacją krwio da w -
stwa.  Wśród wa ż nie j szych działań zna j dują się:
bezpłatne za ję cia kom pu te ro we dla dzie ci z ro dzin
za gro żo nych wy klu cze niem, da r mo we le kcje z ję -
zy ka ob ce go dla dzie ci z do mów dzie cka oraz
społecz ne akcje ho no ro we go krwio da w stwa w 2008
i 2009 roku. Pra co w ni cy ko le gium ucze st niczą też
w im pre zach kul tu ra l nych (np. „Wie loję zy cz ne
Śpie wa nie” czy też li cz ne przed sta wie nia orga ni zo -
wa ne przez ucz niów ra do m skich szkół) i w kon fe -
ren cjach orga ni zo wa nych rów nież przez MSCDN,
np. „Edukacja XXI wieku”. 

Po wy ższe przykłady to ty l ko fra g ment działal no -
ści ko le gium, któ ra oprócz re gu la r nych za jęć ze stu -
den ta mi jest nie roze rwa l nym ele men tem pra cy dy -
da kty cz nej. Działania wy kra czające poza mury
szkoły akty wi zują śro do wi sko przyszłych na uczy -
cie li, an ga żują młodych lu dzi w spra wy śro do wi ska
lo ka l ne go i uw ra ż li wiają ich na pro ble my in nych
lu dzi, otwie rają nie ty l ko umysły, ale i serca.
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W ze spo le sku te cz niej

Aby wie dzieć, jak uczyć, trze ba sa me mu zdo być
nie ty l ko wie dzę i ko m pe ten cje, ale sta le je po -
głębiać, a pra cując z młody mi lu dź mi, prze ka zy wać 
nie ty l ko wie dzę i dbać o roz wi ja nie umie ję t no ści,
ale i wkładać w ten pro ces du szę. Nikt nie za ra zi
pasją dru gie go człowie ka, je śli w nim sa mym ta kiej
pa sji nie ma. 

Ka dra ko le gium to 49 na uczy cie li: 24 an gli stów,
16 ge r ma ni stów i 8 na uczy cie li in nych spe cja l no ści.
Wśród tej gru py zna j du je się:
• 6 osób z tytułem do kto ra,
• 4 oso by w tra kcie stu diów do kto ran c kich,
• ki l ka osób z dy p lo mem stu diów pody p lo mo wych 

oraz świa de c twem ku r sów kwali fika cy j nych
z ró ż nych dzie dzin związa nych z edu kacją,

• 28 na uczy cie li dyp lo mo wa nych, 11 mia no wa -
nych i 10 najmłod szych na uczy cie li ko le gium –
na uczy cie li kon tra kto wych,

• 3 oso by z upra wie nia mi tre ne ra w za kre sie na -
ucza nia ję zy ka ob ce go w edu ka cji wczes no szko l -
nej, 

• 3 na uczy cie li eks per tów wchodzących w skład
ko mi sji kwali fika cy j nych dla osób ubie gających
się o awans za wo do wy,

• ki l ka na ście osób po sia dających upra w nie nia
egza mi na to ra no wej ma tu ry (nie któ rzy z nich
sta le pełnią fun kcje prze wod niczących ze społów
egza mina cy j nych w cza sie zew nę trz ne go eg za -
mi nu ma tu ral ne go). 

Te li cz by, to ty l ko z po zo ru su che fa kty, w rze -
czy wi sto ści świadczą one o zaan ga żo wa niu na -
uczy cie li w pra cę, o wie lopłasz czyz no wo ści działań
edu ka cy j nych, o ogro mnej wie dzy, którą dzię ki po -
sia da nym wszech stron nym umie ję t no ściom sta rają
się oni prze ka zy wać młodym ludziom.

Æwi cze nie czy ni mi strza

Dzię ki stałemu do sko na le niu się i pod no sze niu
kwa li fi ka cji przez na uczy cie li ich wa r sztat pra cy
jest sta le ule p sza ny. Opi sa ne wcze ś niej po mo ce dy -
da kty cz ne i naj le p szy księ go z biór na nic by się
zdały, gdy by nie na rzę dzia i stra te gie, jak z tego
 korzystać. Pro gra my na ucza nia w całym cy klu
kształce nia w ko le gium skon stru o wa ne są w opa r -
ciu o stan dar dy na ucza nia za wa r te w roz porządze -
niu MEN z dnia 30 cze r w ca 2006 roku w spra wie
stan dar dów kształce nia na uczy cie li w ko le giach na -
uczy cie l skich i na uczy cie l skich ko le giach języ ków
ob cych i do sto sowy wa ne są do aktu a l nych po trzeb
przyszłych na uczy cie li. W trzy le t nim okre sie stu -
diów słucha cze, oprócz na uki ję zy ka i przed mio tów 
me to dy cz nych, ucze st niczą za rów no w za ję ciach

wpływających na ogó l ny roz wój młod ego człowie -
ka – li te ra tu rę i ele men ty ku l tu ry kra jów an glo-
i nie miec koję zycz nych, jak rów nież w przed mio -
tach wspie rających na uczy cie la w co dzien nej pra cy: 
psy cho lo gia, pe da go gi ka czy emi sja głosu. Na za ję -
ciach dy da kty cz nych wyko rzy sty wa ne są ró ż no rod -
ne me to dy pra cy – wykład, wa r sztat, pre zen ta cja,
rów nież przy goto wy wa ne przez słucha czy – część
za jęć od by wa się ta k że na pla t fo r mie edu ka cy j nej
Mo o d le.

Ogro m nie wa ż nym ele men tem na uki w ko le -
gium są pra kty ki na uczy cie l skie. Słucha cze dru gie -
go roku od by wają je we wska za nej przez ko le gium
szko le pod sta wo wej, gdzie naj pierw pod pa trują na -
uczy cie li pro wadzących le kcje, po tem sami sta wiają 
pie r wsze kro ki jako pro wadzący za ję cia, któ re
wcze ś niej muszą sta ran nie za pla no wać i przy go to -
wać. W tra kcie trze cie go roku stu diów roz wi jają
umie ję t no ści dy da kty cz ne, pro wadząc le kcje w okre -
ślo nym wy mia rze tygo dnio wym przez cały rok
szko l ny w szkołach gi mna zja l nych lub ponad -
gimna zja l nych. Ob se r wują też pra cę szkoły, po -
znają pra wo oświa to we, za sa dy pra cy rady peda go -
gi cz nej. Nad pra widłowym prze bie giem całego
pro ce su czu wają opie ku no wie pra ktyk – na uczy ciel
szkoły, w któ rej słuchacz od by wa pra kty kę, oraz na -
uczy ciel ko le gium.

Fo r my pra cy, któ re za pe w niają spra w ne fun -
kcjo no wa nie szkoły, opie rają się na in te gra cji po -
szcze gó l nych przed mio tów, ich wza je mnym uzu -
pełnia niu się, na współpra cy na uczy cie li pro -
wadzących po szcze gó l ne blo ki przed mio to we, na
współpra cy na uczy cie li ze słucha cza mi oraz na -
uczy cie li z dy rekcją. 

Spra w na or ga ni za cja, zaan ga żo wa nie wszy st -
kich pra co w ni ków oraz roz sze rze nie działal no ści
poza mury szkoły spra wiły, że przez wszy stkie lata
fun kcjo no wa nia ko le gium udało się utrzy mać wy -
so ki po ziom kształce nia na dal przy ciągający kan dy -
da tów na stu dia oraz stwo rzyć po ten cjał edu ka cy j -
ny, bez któ re go nasz re gion byłby ubo ż szy.
Nawiązując do my śli Al be r ta Ein ste i na, mo ż na
z pe w no ścią stwier dzić, że ab so l wen ci ko le gium
otrzy mują cen ny dar w po sta ci wie dzy i umie ję t -
ności udoku men to wa nych dy p lo mem uko ń cze nia
ko le gium, któ ry dla wię kszo ści jest do pie ro po -
czątkiem dro gi ró ż no rod nych wy bo rów edu ka cy j -
nych i za wo do wych.

Au to rka jest wyk³adowc¹ gra ma ty ki i me to dy ki
w Na uczy cie l skim Ko le gium Jê zy ków Ob cych
w  Radomiu, na uczy cie lem kon su l tan tem ds. jê zy ków 
ob cych w Ma zo wie ckim Sa morz¹dowym Cen trum
Do sko na le nia Na uczy cie li Wy dzia³ w Ra do miu


